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wolność i 


sT bE więźniowie faszyzmu — manifestują swą wolę walki 
przeciw podżegaczom wojennym 


RA ARANG 


"Nr 99 (1380) 


Przemówienie wiceministra Balickiego z okazji Dnia Międzynarodo wej Solidarności 
Bojowników « o Wolność i Demokrację 


WARSZAWA (PAP) W dniu 
10 bm. wiceminister inż. Zygmunt 
Balicki, przedstawiciel Sekreta- 
riatu Generalnego Międzynaroda- 
wej Federacji b. Więźniów Poli- 
tycznych, wygłosił przemówienie 

„radiowe, którym zapoczątkował 

uroczystości, związane z Dniem 
Międzynarodowej Solidarności Bo 
jowników o Wolność, Pokój i De- 
mokrację. 
„Pię. lat — powiedział wicemin, Ba- 
Leki — upływa od chwili, gdy pod 
druzgocącymi uderzeniami Armii Ra- 
dzięckiej legła w gruzach potęga hit- 
lerowska, a więźniowie kaźni faszy* 
stowskich i obozów koncentracyjnych 
uzyskali wolność, s 

Międzynarodowa Federacja byłych 
Więźniów Politycznych, której nazwa 
w języku francuskim brzmi: „Federa- 
ton Internationale des Anciens Pri- 
sonniers Põlitiques“ w skrócie 
FIAPP—od chwili swego powstania. 
na wiosnę 1947 r,, zwróciła się: do mi- 
Jionów swych członków z wezwaniem 
do obchodzenia co roku dnia 11 kwiet 
nia, jako symbolicznej rocznicy oSwo- 
bodzenia z faszystowskich więzień 
i obozów koncentracyjnych. 

W tym dniu Międzynarodowej Soli- 
darności b. Więźniów — Bojowników 
Antyfaszystowskich, we wszystkich 
krajach, gdzie istnieją zwiazki, nale- 
żące do naszej Federacji, orgańizowa” 
ne są corocznie wiece, zebrania i zbio 
rowe zwiedzanie historycznych miejsc 
walki z hitlerowskim najeźdźcą. 

11 kwietnia — to nie tylko dzień 
wspomnień, ale przede wszystkim 
dzień Walki.. 

Nie zagoiły” się jeszcze rany ostat- 
kie wojny, a imperialisci amery- 
knńscy gorączkowo przygotowują już 
nową póżogę wojenną,” zagrażając 
swiatu użyciem bomby atomowej — 
straszliwym narzędziem mew ej. za- 
głady. 

Lecz narody mają jeszcze żywo w 
pamięci okropności ostatniej. wojny 
1 wiedzą z własnego ' „doświadczenia, 
jaki los zgotuje im Nowy ‘kataklizm 


światowy. "Toteż jesteśmy świadkami 
1 CE niebywałego w 


Van Zeeland 


dziejach, masowego ruchu w obronie 
pokoju na całej kuli ziemskiej, Na 
czele tego ruchu kroczy Związek Ra- 
dziecki — chorąży wałki o trwały po- 
kój i przyjaźń miedzy narodami. , 

Ruch ten ogarnia coraz to nowe za- 
stępy ludzi wszelkich narodowości, 
ras i przekonań. Walka o pokój przyj 
muje coraz wyższe, coraz bardziej 
konkretne formy. 4 

W walce tej masy ludowe w kra- 
jach kapitalistycznych przechodzą od 
słów do czynów: stawiają opór przy 
wyładowywaniu broni amerykańskiej, 
odmawiają pracy w zakładach, produ- 
kujących sprzęt wojenny, żądają za- 
kazu użycia broni atomowej. 

W tych warunkach najważniejszym 
zadaniem dła nas — byłych więźniów 
faszyzmu — jest zmobilizowanie ca- 
tej naszej. energii w walce o zapew- 
nienie pokoju. 

Nasze. doświadczenia bojowe i prze” 
żyte męczarnie oddajemy w służbę 
tej sprawy 


Mobilizujemy masy członkowskie 
do walki o pokój. Uczestniczymy we 
wszystkich akcjach, prowadzonych 
pod egida Stałego Komitetu Świato- 
wego Kongresu Obrońców Pokoju. 

W dniu 11 kwietnia członkowie 
FIAPP wraz ze wszystkimi ludźmi 


“dobrej woli zamanifestują swoją s0- 


lidarność z apelem Stałego Komitetu 
Światowego Kongresu Obrońców Po- 
koju w Sztokholmie o uznaniu za 
zbrodniarza wojennego tego rządu, 
który pierwszy zastosuje broń atomo“ 
wą przeciw jakiemukolwiek krajowi. 
m PET naszej Federacji w 
żbie pokoju i postępu skierowała 
przeciwko nam ostrze ataków zwolen 
ników wojny. Wszystkimi środkami 
usiłują oni doprowadzić do roziamu 
w związkach zrzeszonych w FIAPP. 
Ale szerokie masy byłych więźniów 
politycznych pozostają mimo to wier- 
ne ideałom jedności i solidarności 
międzynarodowej, wykutej w obozcch 


[i więzieniach faszystowskich. 


Wyjazd delegatek polskich 


na sesię Komitetu Wykonawczego ŚDFK 


WARSZAWA (PAP). Dnia 17 
b. m. rozpoczną się w Helsinkach w 
Finlandii obrady Komitetu Wyko- 
nawczego Światowej Demokratycz- 
nej Federacji Kobiet. Tematem o- 
brad sesji będzie: działalność w obro 
nie pokoju krajowych sekcji Fedes 
racji, sprawozdanie ` g konferencji | 
kobi.t azjatyckich, która odbyła się 
w grudniu ub, roku w Pekinie oraz 


przebieg realizacji uchwał tej kon- | 


ierencji, bilans. Międzynarodowego 
Dnia Kobiet i przygotowania do -ob- 
chodu 1-Maja oraz przygotowania 
do Międzynarodowego Dnia Dziec- 
ka, przypadającego na dzień 1 czerw 
ca r. A 

"Na sesje ŚDFK wyjechała delega- 


współwłaściciel fabryk Kruppa ; 


-kandydatem na 


BRUKSELA (PAP) — Dziennik 
„Le Peuple" w związku % powierze” 
niem misji utworzenia rządu Van Zee 
łandowi, ujawnia kontakty, jakie łą- 


cza. przywódcę konserwatystów be- 
Bt tjskich 2 międzynarodową finan- 
sj jera. 


Yan Zeeland jest jednym z kierow” 
ników światowego konsorcjum prze 
m="łowego Sofina. do którego należą 
m.in. belgijzki trust „Societe Gense- 
rale de Belgique“ oraz niemieckie f:4 
sty Krupp, Deutsche Bank i AEG. 
Van Zeeland jest wiceprzewodniczą- 
ćym trustów „The Mexican Light and 
Power Co“ i „Chade“ oraz wchodzi 
w skład rady administracyjnej belgij- 
skich zakładów przemysłowych „Og 
ree-Merihay* i „Tanneries et Maro 
quineries Belges“ oraz trustu „Cairo 
Electrie Railways and Heliopolis Ço" 
zz ATE 0 OPO Z R TOWN PAZ: 3 


DZziŚ ` ` j 
IPNEKPETETIIA 
zamieszczamy 


7-my rysunek 
naszego konkursu 


w drugą rocznicę Slav 
i *Marshaila 
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premiera Belgii 


Jeden z dzienników belgijskich do- 
niósł nawet ostatnio, że Van Zeeland 
przyjął podczas wojny obywatelstwo 
amerykańskie. Van Zeełand nigdy nie 
zdementował tej wiadomości. 


dzą energiczną, bezwzględną 


Księgowy Liceum Przemysła 
Węglowego w Wałbrzychu — Hen- 
ryk Kołodziejski przywłaszczył so- 
bie z powierzonych mu sum prze- 
szło jeden milion złotych. po czym 
zbiegł do Warszawy. Defraudan- 
towi pomagali w ukrywaniu się w 
Warszawie jego znajomi Tadeusz 
Kerpert i Wojciech Górecki, którzy. 
przywłaszczone przez Kołodziejskie 
go pieniądze wspólnie  roztrwoniii 
w lokalach rozrywkowych. Sąd do- 
rainy w Wałbrzychu skazał Kolo- 
dziejskiego na 9 i pół roku więzie- 
nia, Kerperta na 4 lata więzienia i 
Góreckiego na 3 lata więzienia. 


Sąd okręgowy w Łodzi. skazał na 
karę 7 lat więzienia inkasenta 
Powszechnej Spółdzielni Spożyw= 
ców Ryszarda Steca za defraudację 
ok. 2 milionów zł. Barbarę Tosik, 
która nakłoniła defraudanta do po- 
pełnienia przestępstwa i która część 
pieniędzy wspólnie z nim wydała 
— skazał na karę 5 lat więzienia i 
60 tysięcy zł. grzywny. 


Sąd apelacyjny w Poznaniu w 
jioni postępowania doraźnego ska 
zał na karę 5 lat więzienia b. kasje 


| 


cja polska wy składzie: wiceprzewo- 
dnicząca ŚDFK, wiceprzewodniczą- 
ca Ligi Kobiet, wicemin, Eugenia 
Pragierowa, sekretarz Zarz. Gł. L, K. 
— Stanisława Zawadecka oraz czło- 
nek prezydium “Zarz. Gł Ligi Ko- 
biet — Alicja Musiał. 


Lud czechosłowacki 
wita Z entuzjazmem: 
Apel Pokoju 


PRAGA. (PAP) — Czechosłowacki 
Komitet Obrońców Pokoju zorzanizo- 
wał w czasie świąt. liczńe manifesta- 
cje w obronie pokoju w całym kraju. 

:W Bratysławie wiec obrońców. por 
koju odbył się w Teatrze Narodo— 
wym. W mieście Gottwaldowo odbył 
sie wiec w obronie pokoju, w którym 

wzięło udział 30 tysięcy osób. , 

Na wiecach+«w Brnie, Ołomuńcu, 
Morawskiej Ostrawie, Koszycach, 
Bańskiej Bystrzycy i w innych mia- 
stach robotnicy. zaaprobowali jedno- 
myślnie tekst oświadczenia, które 
stwierdza m. in., że wszyscy uczciwi 
Czesi i Słowacy popierają goraco a“ 
pel Stałego Komitetu Światowego 
Kongresu Obrońców Pokoju, uchwa- 
lony w Sztokholmie. 


walkę ze szkodnikami gospodar- 


czymi i złodziejami mienia społecznego. Winni przestępczej dzia- 
łalności ponoszą zasłużone surowe kary. 
5 


ra oddziału „Społem* w Zielonej 
Górze — Stanisława Żmijewskiego, 
który przywłaszczył sobie ok, L 
miliona zł, przekazów pieniężnych, 
przeznaczonych dła „Społem. De- 
fraudant dla zatarcia śladów prze- 
stępstwa niszczył odcinki przeka- 
ZÓW, przeznaczone dla odbiorcy, 


Pracownik PCH w Chełmży — 
Piotr Kobusiński zdefraudował ok, 
pół miliona zł. Na rozprawie przed 
sadem apelacyjnym w Bydgoszczy 
na sesji wyjazdowej w Toruniu 
Kobusiński przyznał się. do defrau- 
dacji, oświadczając, że przywłasz- 
czone pieniądze zużył na hulanki. 
Sąd skazał defraudanta A 4 lata 
więzienia. 


Sąd apelacyjny w Bydgoszczy na 
sesji wyjazdowej w Toruniu rozpa- 
trzył sprawę kierownika Banku Lu 
dowego w Chełmży — Stanisława 
Sinoradzkiego oraz członka zarządu 
banku- Teodora  Prembickiego 
Pierwszy z nich samowolnie udzie- 
lał drugiemu na rozbudowe przed- 


siębiorstwa prywatnego pożyczek 
bankowych, sięgających kilkuset 
tysięcy zł. jednorazowo przez co 


Prowadzić bezkompromisową walkę 
przeciwko rozłamowcom, przeciwsta- 
wiać się wszelkim objawom odrodze- 
nia faszyzmu i jego metod, powiek» 
szać nasz wkład do walki o pokój 
i demokrację — oto najważniejsze za- 
dania, jakie FIAPP sobie stawia. 

Zadania te Federacja nasza i zrze- 
szone w niej związki zdołają skutecz- 
nie wykonać, o ile skoordynuja swoje 
wysiłki z wysiłkami pokrewnych im 
demokratycznych ruchów byłych par- 
tyzantów i uczestników ruchu: oporu. 

W Polsce, podobnie jak i w innych 
krajach demokracji ludowej, wszyst- 
kie organizacje b. bojowników antyfa 
szystowskich skoordynowały już swo- 
ją działalność w ramach zjednoczo- 
nego Związku Bojowników o Wolność 
i Demokrację. 


Od czasu Kongresu Zjednoczenio- 
wego związek ten mobilizuje masy do 
walki o pokój i budownictwo socjaliz- 
mu. Podobnie, jak i w innych krajach 
demokracji ludowej, w Polsce wal- 
ka o pokój — to nede wszystkim 
ofiarna, codzienna praca dla wykona- 
nia 6-letniego Planu, dla gospodar- 
czego i kulturalnego rozwoju ójczyz- 
ny, dla wzmocnienia jej zdolności 
obronnej. 


Siły pokoju i demokracji rosną. Ich 
wzrost utrudnia corąz bardziej wyko- 
nanie zbrodniczych planów imperia- 
lizmu. Byłoby jednak niebezpiecznym 
złudzeniem przypuszcząć, że awan- 
turniczy podżegacze wojenni zrezyg- 
nują ze swych planów agresji. W 
miarę wzrastania ich trudności — 


amńożą oni prowokacje. Ani na „chwilę 


nie wolno nam osłabić naszej erji 
ności wobe ich poczynań. 


"Dzień 11 kwietnia w Polsce i we 
wszystkich krajach, które na- sobie 
poczuły, czym jest. faszyzm, będzie 
dniem przeglądu sił i gotowości bojo- 
wej mas zrzeszonych w FIAPP. W 
potężnych manifestacjach, byli więż- 
niowie faszyzmu dadzą wyraz swojej 
zdecydowanej woli wałki przeciwko 
podżegaczom wojennym — dadzą wy- 
raz swej najgorętszej woli wywałcze- 
nia pokoju. 


Tow. Romańska, długoletnia robotniea PZPB Nr 8, została odzmaczons. 
Krzyżem Zasługi, 
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Młodzi 


górnicy, włókniarze i stoczniowcy 
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podejmują masowo zobowiązania produkcyjne 
ku czci Święta Pracy 


WARSZAWA (PAP) —— Młodzież całego kraju: młodzieżowe bry- 


gady fabryczne, młodzi górnicy, 


młodzież w spółdzielniach produkcyj: 


nych i majątkach rolnych, uczniowie szkół zawodowych i. ogólnokształ 


cących, junacy SP, harcerze dla 


uczczenia święta mas pracujących - — 


podejmują zobowiązania produkcyjne, postanawiają wzmóc i "nu$praw* 
nić pracę społeczną, ożywić dzie dzinę prac kulturalno — oświato- 


wych itp. 


Na Śląsku przoduje w podejmowa* 
niu zobowiązań młodzież górnicza, 
Wyróżniły się młodzieżowe zespoły 
kopalni „PREZYDENT*. Brygadzi- 
sta Alfred Lempa postanowił wydo- 
być dodatkowo 98 ton węgla. 

W fabryce PAFAWAG we Wrocła- 
wiu szczególnie wyróżnił się młody 
przodownik pracy, Hryniuk, który zó- 
bowiązał się, wykonać plan roczny Ww 
ciągu 6 miesięcy. 

Liczne są również zobowiązania 
młodych włókniarzy i włókniarek. W 
PZPB Nr 2 w Bielawie wyróżnili się: 
członek ZMP Edward Świąt, który 
postanowił wykonać plan roczny w 


11 miesięcy oraż przodównica prścy, |. 


Genowefa Waga, która zobowiązała 
się wykonać plan roczny w 11 mie- 
sięcy, oraz uzyskać 95 procent produk 
cji pierwszego gatunku, zamiast do- 
tychczasowych 80 proc, 

Masowe zobowiązania podejmuje 
młodzież Wybrzeża. Brygada młodzie 
va W DZIALE DOKOWYM zobo- 

wiazała się znacznie skrócić pracę 
przy jednostkach morskich: „Wroc 
ław”, „Syriusz“ i „Ławica. 


święta mas pracujących. 


Różnorodne zobowiązania podejmu- 
je młodzież wiejska” dla uczczenia 
Młodzież 
gminy DĄBKOWICE, woj. łódzkie, 
zadeklarowała przepracować 1/700 dni 
przy budowie „dróg, młodzież gminy 
NIESUŁKÓW, również w wój, łódz: 
kim, poza pracami przy: budowie dróg 
oraz przy. sobotach 'siewnych, posta: 
nowiła wziąć gremialny udział w sa 
dzeniy lasu. Młodzież. gminy BARU- 
CHOWO, woj. pomorskie, weźmie 
czynny udział w budowie dróg, niwe- 
lacji terenu; w robotach: megorskyj- 
nych. r i 


Wśród młodzieży szkół or 
wych zwracą uwagę wysokie, z0b0- 


wiązanie. uczniów. GIMNAZJUM iLI- 


CEUM ENERGETYCZNEGO w Sos- 
nowcu, Uczniowie ci postanowili ze 
lektryfi kować Nową Wieś, kóło Za- 
wiercia, "zainstalować lampy, uliczne 
na niektórych odeinkach ulic w dziel 
nicach robotniczych, Sosnowca, „gdzie 
ilość lamp była niewystarcza ająca. < 


Zobowiązania młodzieży nadal nie- 


|ustannie napływają. 


USA Lomeńdarujć z 


satelici płacą 


Niezadowolenie z żądań amerykańskich 


narasta wśród imperialistów zacho: n o-europejskich 


MOSKWA (PAP) Dziennik „Praw 
da“, komentując przebieg haskiej kon- 
ferencji tzw. „komitetu obrony uczest 


Szkodnicy, sabotażyści — 
i złodzieje mienia publicznego 


przykładnie ukarani 


WARSZAWA (PAP) — Włądze prokuratorskie i sądowe prowa- 


utrudniał normalną © działalność 
kredytową banku, polegającą na 
udzielaniu pożyczek mało i śred- 


niorolnym chłopom. Sga skazał Si- 
noradzkiego na 3 lata więzienia, 
Prembickiego zaś na 2 lata. 

Julian Kuc — kierownik Gmin- 
nej Spółdzielni „Sarńopomoc . Chłop 
ska* w Garbatce, pow. kozienickie- 
go i Stanisław  Bernacik — skarb- 
nik tej spółdzielni, dopuścili się 
nadużyć , przekraczających . kwotę 
1 miliona zł. Defraudanci oczekują 
w więzieniu na rozprawę w trybie 
doraźnym przed sądem apelacyj- 
nym w Kielcach. > 

Kierownik sklepu  drogeryjnego 
spółdzielni spożywców w Chorzo= 
wie Konrad Olejniczak przy- 
właszczył sobie różne towary oraz 
gotówkę, uzyskaną z utargu sklepu, 
na łączną kwotę 600 tys. zł. Olejni- 
czak w najbliższym czasie odpowie 
w trybie doraźnym przed sądem 
okręgowym w Bytomiu. 

Prokuratura sądu sem | 
w Poznaniu sporządziła akt a | 
żenia przeciwko Janowi Świbie — 
dyrektorowi państwowej fabryki 
pończoch i skarpet w Gubinie 
Świba przywłaszczył sobie m. inn. 
około 200 kg «wełny. znaczne ilości 
skarpet, swetrów i innych prodak- 
tów fabrycznych na iączną sumę % 
milionów 2? 


ników paktu atlantyckiego”, stwie. - 
sza, iż "mperialiści amerykańscy do- 
magają się od krajów zachodnio-ca- 
ropejskich dalszego powiększenia wy- 
datkóv: walskowych. 

Zdaniem panów Johnsónów i Brad- 
ley'ów pisze „Prawda“ — wielń 
spośród zachodnio-europejskich sate- 
litów posiada zbyt słabe mięśnie, by 
być godnymi uczestnikami awantury, 
przygotowywanej przez koła rządzą- 
ce USA. 

Do tych ostatnich należy np. Ho- 
landia, osłabiona wojną: w Indonezji, 


scy, ujawniający. niedostateczne izro- 
zumienie dla awanturniczych planów 
swoich opiekunów amerykańskich, 
„Prawda” podkreśla, że narady w 
Hadze, które toczyły się w atmosfer 
rze ich 


wzajemnego  użerania się. 


uczestników, odzwierciedliły narasta; |. 


jące coraz bardziej w Europie zachod 
niej niezadowolenie z żądań amery: 
kańskich. ' 

Narady haskie — pisze „Prawda 
— jeszcze raz potwierdziły, że w blo: 
ku północno-atlantyckim istnieje cak 
kowicie, określony. podział pracy, 
USA „komenderują i kierują, pozosta- 


nienia swych 


zachodnio”niemieckiego 


cję dostawców mięsa armatniego | 
nie są wtajemniczeni w plany Sta- 
Nów Zjednoczonych. 

„Prawda“ cytuje opinie agencji 
„International News Service”, z kt 
rej wynika, że. przedstawi ciele ame- 
rykańscy , „wstrzymują . się od uja';- 
najważniejszych pla- 
nów wojennych na wszystkich kon- 
ferencjach uczestników paktu półno 
cno, „ atlantyckiego". s h ; 

i P jawgat stwierdza, że narady h3- 
skie były jedynie przygrywką do wy- 
znaczohej na kwiecień lub maj no- 
wej konferencji uczestników paktu 
atlantyckiego. 

Na konferencji tej ma być omówio 
ny udział marionetkowego państwa 
w systemie 
północno-atlantyckim. a' także. szsa- 
wa dokooptowania do tego systemu 
frankistowskiej Hiszpanii. 

"W ten sposób narady haskie — ipi- 
sze „Prawda“ — są ognirem w łań- 
euchu wysiłków fmperiajis tów ame- 
rykańskich, które maja na celu wżmo 
żenie presji na zachodnio- -europej" 
skich uczestników paktu „atlantyckie 
go oraz dalsze ro” zetzenie tego agre 


Ji zaś uczestnicy bloku pełnią funk-| sywnezo sý stemu; 


Robotnicy portowi Gdyni 
potępiają terror francuskiej policji 


oraz inni satelici zachodnio-europe;* 


GDYNIA (PAP) Represje władz 
francuskich wobec strajkujących ro- 
botników portowych w Marsylii, wy” 
wołały głębokie oburzenie wśród ro- 
totników poźtowych Wybrzeża. Dają 
oni temu wyraz na licznych protesta: 
cyjnych zebraniach. 

M. in. robotnicy portowi Gdyni 
przesłali towarzyszom  franeuskim 
pismo, w którym czytamy: „żądamy 
(zaniechania prześladowań tow. Fres- 


sinet — dekretarza gr atralnego Mh 
dzynarodowego Zrzeszenia Mavtyna 
rzy i Dokerów zau jego walkę o pakó 
io wyzwolenie *'.sy robotaiczej'spou 
jarzma kapitalizmu oraż oświadcza 
my, e, zorganizowani w Międzyna 
rodowym Zrzeszeniu Marynarzy i Do: 
kerów. będziemy solidaryzować się 
z francuskimi robotnikami portowy 
mi 


Ameryce. 
W praktyce ludzie zamieszku” 
n 


Rady Narodowe 


—ierenowe organa władzy państwowej 


thwaloną w dniu 20 marca 1953 

r. przez Sejm Ustawodawczy 
Pelski Ludowej ustawa © tereńo- 
wych organach jednolitej władzy 
państwowej ma historyczne znacze” 
nie dla umocnienia i dalszego pogłę* 
bienia procesu demokratyzacji wła- 
dzy państwowej. Reforma ta jeszcze 
mocniej zwiąże masy pracujące z 
aparatem rządzenia, wciągnie do 
bezpośredniego udziału w rządzeniu 


państwem robotników oraz masy 
biednych i średniorolnych. chlo- 
pów. 


Ustawa postanawia, że rady naro- 
dowe będą terenowymi orzanami 
jednolitej władzy państwowej; zno- 
si istniejące dotychczas obok rad na 
rodowych oddzielne: piony mianowa 
nych odgórnie władz administracyj- 
nych. Wraz z pionem władz admini- 
stracji ogólnej (urząd wojewódzki, 
starostwo) ulegają również likwida- 
cji terenowe agendy Ministerstwa 
Skarbu, Ministerstwa Oświaty, Mi- 
nisterstwa Pracy i Opieki . Społecz 
nej oraz Państwowej Komisji Pla- 
nowania Gospodarczego. Uprawnie- 
nia i funkcje zniesionych organów 
władz afministracyjnych przejmują 
rady narodowe, które będą je wyka 
nywać przy pomocy wydziałów iod- 
działów) tworzonych przy prezy- 
diach rad. W ten sposób w radach 
narcdowych  zespala się wladzę 
uchwałodawczą z władzą wykonaw= 
czą, Powstaną dzięki temu warunki 
dla pełniejszej łączności mas pracu- 
jących z aparatem rządzenia, mgc- 
niejszej i bardziej skutecznej nad 
nim kontroli ze strony mas, i 

<łajważniejszym organem władzy 

rad narodowych jest prezy- 
dium rady. Jest ono kolegialnym er 
ganem. zarządzającym i wykónaw- 
czym rady narodowej. Poprzez pre- 
zydłum rada narodowa rządzi w te- 


renie, Zakres uprawnień prezydium 


rady narcdowej jest dużo większy 
od kompetencji zniesionych jedno- 
aschcwych organów administracji 
terenowćj ‘np. wojewody, starosty). 
Siłą prezydiów rad narodowych i 
ich mocniejsza wieg z masami pra- 
cującymi polega na, tym, że wykony 
wując uchwały rad narodowych 
zarządzenia prezydiów wyższej ra- 
dy. pracują zespołowo, że są powią- 


Na marginesie 


Tito i turyści 
_ Żyjemy w ezasach, kiedy jed- 
nym z probierzy uczciwości czło- 
wieka jest to, czy ma trudności 
przy otrzymywaniu wiży wjaz- 
dowej do USA i jazdowej 
z USA, czy też nie. Profesoro- 
wi Joliot np. nie udzielono wizy 
do USA. Nie udzielono jej rów- 
nież słynnemu malarżowi Picasso 
i wielu innym wybitnym działa- 
czom broniącym sprawy pokoju. 
Rząd USA takich ludzi nie znosi. 
Gerhard Eisler był zaciekle ści- 
gany przez całe sfory szpiclów 
amerykańskich w ezasie swójęgo 
powrotu z USA. Nic dziwnego, 
Gerhard Eisler jest przecież nie- 
przejednanym antyfaszystą i ży” 
cie swoje poświęcił walce z hit- 
leryzmem. Co innego np. taki 
Skorzenny, z przybocznej gwar- 
dii Hitlera. Ten przyjmowany 
jest z honorami, gdy ląduje w 


jący ziemię między Łabą a Kan- 
tonem, nie mają żadnych szans 
na udanie się do Stanów Zjedno- 
czonych. Wszystko co żyje na tych 
obszarach jest podejrzane dla 
prezydenta Trumana, sędziego 
Mediny, dla wszystkich członków 
Ku-Klux- Klanu, tudzież  dlą 
wszystkich grubych ryb z Wall- 
Street. W ostatnich dniach Stany 
Zjednoczone zmusiły Wielką Bry- 
tanie nawet do ograniczenia im" 
portu jaj z Polski. Jaja polskie, 
to także „komunistyczna zaraza”. 
Zwolennicy bomby atomowej uwa 
żają, że dopiero wszystko co jest 
w proszku, odpowiada amerykań- 
skim poglądom na świat. Toteż 
zmusili Anglików do łykania tyl- 
ko amerykańskich jaj w proszku. 

Ale są i wyjątki w tej regule. 
Wyjątki potwierdzające zresztą 
regułę. Departament Stanu cof- 
nął zarządzenia z roku 1947, za” 
kazujące amerykańskim obywate- 
lom podróżowania po Jugosławii. 
Widocznie od tego czasu klimat 
w Jugosławii na tyle się zmienił, 
że jest już w pełni odpowiedni 
dla cennego zdrowia szanownych 
businessmenów. 

Tito, jak z tego wynika, to. 
bratnia dusza. Toteż z takim 
człowiekiem mogą Amerykanie 
rozmawiać, Niech kwitnie tury- 
styka! Nikt się przecież nie pyta 
o zgodę narodów Jugosławii. 

Jedno można powiedzieć przed” 
stawicielom banków amerykań- 
skich, uprawiającym turystykę w 
Jugosławii. W cieniu błyszczące 
go od orderów, spasionego Tito 
będą się czuć mniej więcej do” 
brze. Ale w dzielniczch proleta- 
riackich Belgradu czy też Zagrze- 
bia nawet Rankowicz nie będzie 
mógł im zapewnić życzliwego 


przyjęcia. 
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zane w swej pracy codziennej z ko- 
rad. Tym samym są w sta- 
łym kontąkcie z masami, znają ich 
potrzeby i tfudności, mogą więc sku 
teczniej, szybciej i sprawniej zwal- 
czać blurokratyzm, lepiej i pełniej 
zaspakajać potrzeby terenu. 
proydia rad narodowych są zor- 
*% ganizowane na zasadach cen- 
tralizzmu demokratycznego. Są one 
wybierane przez rady narodowe i 
działają zgodnie z uchwałami włas- 
nych rad oraz stosownie do wy- 
tycznych i instrukcji prezydium 
wyższej rady, a na najwyższym 
szczeblu — Rady Ministrów i właści 
wych ministrów. W ten sposób pre- 
zydia rad narodowych stanowią de- 
mokratyczny, sprawny pion tereno- 
wych erganów władzy państwowej, 
realizujący politykę Rządu w bezpo- 
średnim oparciu øo szerokie masy 
ludowe. 


. Niezmiernie ważnym organem rad 
narodowych będą ich komisje, które 
przyciągną do współpracy aktyw 
społeczny — robotników i pracują- 
cych chłopów, Spoza rady. Zwiększą 
one w ten sposób zasięg oddziaływa 
nia rady narodowej, zwiążą radę w 
jej pracy bezpośrednio z mieszkań- 
cami danego terenu. Komisje rad 
narodowych będą w stałej łączności 
z właściwymi wydziałami prezy- 
dium rady, będą kontrolować rezul- 
taty ich pracy w terenie, a przez to 
skutecznie będą zwalczać wszelkie 
przejawy sekodliwej, biurokratycz- 
nej lub niedołężnej działalności za- 
równo poszczególnych człońków pre 
zydłum, jak i jego aparatu urzędni- 
czego. 

prezydium i komisje rad narodo- 
i wych działają jednak tylko w 
imieniu rady, Nadzór nad nią spra- 
wują jedynie rady naroiłowe wyższe 


go szczebla, na najwyższym zaś 
szczeblu rady narcdowe podlezają 
Radzie Państwa. Najwyższą wła- 


dzą terenową jest sama rada naro- 
dowa. Na st jach rad, ną których 
przewodniczy specjalnie wybrany 
przewodniczący, a nie przewodni- 
czący prezydium rady, wysłuchuje 
się sprawozdań prezydium, komisji, 
ocenia ich pracę, poddaje krytycz= 
nej analizie ich działalność, wytyka 
błędy i niedociągnięcia, wytycza kie 
runek pracy na przyszłość, Dzięki 
szerokiemu stosowaniu krytyki i sa- 
mokrytyki sesje rad narodowych 
wpływać będą na coraz lepszą pracę 
aparatu wykonawczego rady, coraz 
bardziej opierającą się na twórczej 
inicjatywie mas i odpowiadającą 
ich bezpośrednim interesom. 
Przewidziany ustawą wybór 
wszystkich prezydiów przez rady 
narodowe — od województwa do 
gminy — możność odwołania przez 
radę zarówno całego prezydium, jak 
i poszczególnych jego członków, a 
także możność odwołania — po- 
przez prezydium rady — pracowni- 
ków wydziałów urzędniczych, nie 
wywiązujących się ze swych obo- 
wiązków, jest gwarancją coraz głęb 
szego procesu demokratyzacji na- 
szej władzy ludowej w terenie. 
Rady narodowe, jako terenowe or 
gana jednolitej władzy państwowej, 
reprezentują siłę w postaci prawie 


| Wacław Morawski 


100 tysięcy członków rad, prezy- 
diów i komisji oraz conajmniej dru- 
gie tyle aktywu społecznego, przy- 
ciąganego do udziału w pracach ko- 
misji rad, 

stawa zapowiada, że rady naro- 

dowe będą pechodziły z wybo- 

rów, a więc co kilka lat setki tysię- 
cy robotników ji pracujących chio- 
pów będą przechodzić przez rady 
narodowe, będą poprzez rady wply- 
wać bezpośrednio na sposób wyko= 
nywarnia władzy w terenie. Przewi= 
dziana w ustawie możność odwoła- 
nia przez wyborców tych członków 
rad, którzy zawiedli zaufanie wy- 
borców i nie wywiązują się ze 
swych zadań, włączy milionowe ma 
sy pracujące do rządzenia pań- 
stwem, wzmoże ich zainteresowanie 
codzienną pracą aparatu władzy lu- 
dowej. 

W ten sposób rądy narodowe sta= 
ją się wielką szkołą rządzenia dla 
szerakich mas pracujących, terenem 
ścisłej współpracy i wsnółdziałania 
robotników i pracujących chłopów, 
narzędziem pogłębiania sojuszu ro- 
botniczo - chłopskiego, umacniania 
w procesie rządzenia, kierownictwa 
masami przez klasę robotniczą. 

Siła i znaczenie rad — mówi 
Towarzysz Stzlin o systemie wła 
dzy radzieckiej — polega na tym, 

- że gą ane „bezpośrednimi organi- 

zacjami samych mas, tj. najbar- 
dziej demokratycznymi, a zżra- 
zem najbardziej autorytatywny= 
mi organizacjami mas, maksymal 
nie ułatwiającymi im udział w 
organizowaniu nowego państwa i 
w rządzeniu nim oraz maksy= 
malnie wyzwałającymi energię 
rewolucyjną, inicjatywę, zdolno- 
ści twórcze mas w walce o zbu- 
rzenie starego ustroju, w walce © 
nowy, proletariacki ustrój”. 

Przekształcenie rad. narodowych 
w terenowe organa jednolitej wla- 
dzy państwowej wzmacnia nasz u- 
strój demokracji ludowej i ułatwia 
realizację Planu 6-ietniego, planu 
budowy podstaw socjalizmu w na- 
szym kraju. 

Rady stają się podstawowym tere 
nowym organem władzy, poprzez 
Który Partia realizuje swe państwo- 
we klerownictwo. Stawia to nowe 
zadania przed Komitetami Partyj- 
nymi, 

Rady Narodowe — to już nie tyl- 

ko transmisja Partii do mas, 

nie tylko otgan, który należy mobi- 
lizować do kontroli aparatu  pań- 
stwowego, aparatu rządzenia i od- 
dziąływania na ten aparat. Rady na 
rodowe stają się — poprzez prezy- 
dia i wydziały przy prezydiach rad 
— organem władzy wykonawczej w 
terenie, aparatem rządzenia, rcali- 
zującym politykę Partii i Rządu na 
swym terenie działania, 

Toteż uchwała KC PZPR o pracy 
Partii na odcinku rad narodowych 
w województwie lubelskim nie tyl- 
ko nie straciła na znaczeniu, lecz 
przeciwnie — nabiera większej wa- 
gl. Szczególnie ważna jest troska o 
należyty skład rad, o to, by więk- 
szość radnych stanowili robotnicy i 
chłopi, by wprowadzić do rad akty- 
wistów społecznych — przedowni- 


ków pracy, przedstawicieli rad za- 
Kkłaowych, działaczy spółdzielczych, 
aktywnych społecznie kobiet, o wpro 
wadzenie do rad przedstawicieli 
młodzieży oraz o zapewnienie udzia 
łu w radach bezpartyjnym. 

Przed Komitetami Wojewódzkimi 
stoi obecnie zagadnienie przeprowa- 
dzenia kontroli wykonania uchwał 
egzekutyw KW o sytuacji w ich Wo- 
jewództwach na odcinku rad naro- 
dowych. 

Zapowiedziane w uchwalonej usta 
wie zespolenie pod kie em 
rad narodowych aparatu urzędnicze 
go urzędów wojewódzkich 1 sta- 
rostw oraz agend terenowych Mini- 
sterstw: Skarbu, Oświaty, Pracy i 
Opieki Społecznej oraz PKPG stwa- 
rza warunki dla umocnienia roli 
Podstawowych Organizacji Partyj- 
nych w wydziałach przy prezydiąch 
rad. Jest rzeczą konieczną, aby egze 
kutywy KW, KP i KM systematycz= 
nie wysłuchiwały sprawozdań pod- 
stawowych organizacji przy wydzia 
łach prezydium rady, dawały im wy 
tyczne w pracy, mobiłzowały je do 
walki z biurokracją oraz do kierowa 
nia wykonaniem zadań stojących 
przed terenowymi radóńmi narodo- 
wymi i ich agendami. 

Njae nadmienić, że uchwalona 

przez Sejm ustawa znosi związ 
kioesamorządu terytorialnego. Do- 
tychczasowa działalność gospodar- 
cza samorządu będzie objęta planem 


ogólno - narodowym i włączona doj 


gospodarki ogólno - państwowej. Ale 
bezpośrednio kierownictwo gospo 
darką miejscową, kemunalną pozo- 
staje przy właściwych radach naro- 

‘| dowych, które uchwalać będą plany 
gospadarcze swego terenu oraz swo- 
je terenowe budżety. 

Walka o realizację planów gospo- 
darczych może przebiegać skutecz- 
nie jedynie w oparciu o pomoc i 
wskazania Partii, Dlatego komitety 
partyjne winny czuwać nad właści- 
wym, klasowym charakterem tere- 
nowego planu gospodarczego i tere- 
nowego budżetu oraz nad racjonal- 
nym ich wykonywaniem. KW, KP i 
KM powinny rozpatrywać na swych 
czzekutywach projekty terenowych 
planów i budżetówy oraz wysłuchi- 
wać sprawozdań ich wykonywania, 

„Uchwalona przez Sejm ustawa o 
terenowych organach jednolitej wła 
dzy państwowej daje możliwości sze 
| pokiej mobilizacji również poprzez 
aparat państwowy mas do wykona- 
nia Planu 6-letniego, do zbudowania 
podstaw socjalizmu w naszym kra- 
ju. Wykerzystanie tych meżliwości, 
to podstawowe zadanie terenowych 
komitetów partyjnych. 
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Bankierzy z Wall-Street zapew niali Leopolda belgijskiego, że 
na tron belgijski 


poprą całkowicie jego powrót 


Belgijski królik i jego panowie... 


(z prasy) 


Wystawa 


Od dnia 22 marca do 5 kwietnia br. 
w świetlicy PZPDz Nr 6 otwarta by- 
ła wystawa osiągnięć współzawodnie- 
twa pracy w przemyśle dziewiarskim, 
Wystawa obrazowała formę propagan 
dy współzawodnietwa w poszczegól. 
nych zakładach, należących do PZPDz. 

Wóród wielu prac, jak wykresy, dia 
gramy, plastycznie wykonane tablice, 
na szczególną uwagę zasługiwały 
eksponaty PZPDz im, Durącza oraz 
PZPDz im. E, Plater. Uwagę widza 
przykuwała wykonana przez Komitet 
Współzawodniectwa PZPDz, im. Dura 
cza tablica z danymi liczbowymi, 
przedstawiającymi dzienny zarobek 
poszczególnych robotnie, W ten. sposób 
każda spośród nich może codzień przez 
porównanie zarobków kontrolować 
swą produkcję, Pomysł ten jest do- 
brym środkiem propagandowym, 8 za- 
razem pewnego rodzaju raejonalizacją 
w sposobie obliczania wypłat. Wykres, 
| wykonany przez PZPDz, im, E '„Pla- 


przemysłu dziewiarskiego 
` Kto otrzymał nagrodę 


A 
s | © La 
osiągnięć 
ter, przejrzyście obrązuje znaczenie 


współzawodnictwa w walce o podwyż- 
szenie ilości, jakości oraz zarobku 
robotnika. Pozostałe prace przedsta» 
wiały rozwój i osiągnięcia  współza- 
wodnictwa w poszczególnych zakła- 
dach. Niektóre z nich, jak PZZPP Nr 
3 zwracały uwagę starannością wyxo- 
nania, Zaznaczyć należy, że wszystkie 
te eksponaty nie były specjalnie przy 
gotowane nawystawę, lecz znajdowały 
się przed tym w zakładach pracy. 


Oceniając znaczenie wystawy dla 
rozwoju współzawodnietwa, Zarząd 
Główny Związku Zawodowego Włóke 
niarzy postanowił przyznać 3 nagro- 
dy dla zakładów, wykazujących ħaj- 
lepsze osiągnięcia, 

Tak więc, w myśl orzeczenia Sądu 
Konkursowego pierwszą nagrodę otrzy 
mały PZPDz im, Duracza, drugą — 
PZPDz im. E. Plater, trzecią == 
PZPDz Nr 6, 


Plan roczny w 10 miesięcy 
Pracownicy budowlani łódzkiego oddziału SPB 


podejmują zobowiązania ma cześć 1 Moja 


W odświętnie przybranej świetliey 
Społecznego Przedsiębiorstwa Budowia 
nego na Starym Mieście zebrali się 
pracownicy wszystkich budowli SPB, 
rozrzuconych po całym mieście, Celem 


tego zebrania było podjęcie zobowią- 
zań na cześć 1 Maja, 

Po przemówićniu przedstawiciela 
ORZZ, tow. Kowalczyka i dyrektora 
naczelnego łódzkiego oddziału, SPB, 
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Wkład sowchozów w dzieło walki 


o obfitość produktów rolnych w ZSRR 


Sowchozy — wielkie, zmechani- 
zowane państwowe gospodarstwa 
rolne — dają krajowi radzieckiemu 
dużą część produkcji rolnej — zbóż, 
warzyw, Surowców technicznych, 
produktów hodowlanych. W latach 
przedwojennych samych tylko u- 
praw zbożowych sowchozy zasiewa- 
ły więcej, niż Włochy i Francja ra” 
zem wzięte. : 


Ubiegły rok był okresem dalsze- 
go wzmożonego rozwoju produkcji 
sowchozowej. Obszar  zasiewów 
wszystkich upraw rolniczych zwięk= 
szył się o 1.394.000 ha, a globalne 
zbiory zbóż i innych upraw prze” 
kroczyły poziom roku 1940. Pań- 
stwo otrzymuje obecnie z sowcho- 
zów znacznie więcej zboża, aniżeli 
przed wojną. W okresie przedwo* 
jentym produkcja sowchozowa wy- 
nosiła 344,4 cetnara zboża n2 każ- 
dego zatrudnionego robotnika sow- 
chozów; obecnie poziom ten jest 
znacznie Wyższy. 


Pogłowie bydła rogatego w sow 
chozach wzrosło w 1949 roku o 14 
procent, nierogacizny — 0 50 proc., 
owiec i kóz — o 12 proc. ptactwa 
— o 35 procent. Przedwojenny po” 
ziom pogłowia bydła rogatego, nie- 
rogacizny, owiec i kóz został znacz” 
nie przekroczony. Wydajność bydła 
również się zwiększyła. W porów- 
naniu z rokiem 1948 sowchozy do- 
starczyły krajowi w roku 1949 o 63 
procent więcej mięsa, o 85 procent 
więcej mleka, o 13,1 proc. więcej 
wełny i o 58 procent więcej jaj. 

W sowchozach powstały liczne 
kadry wykwałlifikovanych fachow- 
ców, Tylko w roku ubiegłym 136 


Fe. idesmtiamow 


Zasiępca ministra sowchozów ZSRR 


robotnikom i specjalistgm sowcho” 
zów nadano tytuł Bohatera Pracy 
Socjalistycznej, a ponad 3 tysiące 
osób odznaczono orderami i meda- 
tami. Wielu pracowników sowchozo 
wych otrzymało nagrody państwo- 


we za sukcesy w zakresie podnie” 


sienia wydajności bydła. 

W sowchozie „Karawajewo'ś (ob- 
wód kostromski), który prowadzi 
hodowlę bydłą rasowego, dójki wy- 
doiły w 1949 r. przeciętnie po 6.031 
kg mleka od każdej krowy, w sow- 
chozie „Udiewa* (republika Estoń- 
ska) — po 5.775 kg, w sowchozie 
„Torosowo* (obwód leningradzki) 
— po 5.405 kg itd. 

Sowchozy to nie tylko poważne 
źródło produktów rolnych i surow 
ców. Wyposa” one w najbardziej no” 
woczesną technikę sowchozy stale 
przychodziły i przychodzą z pomo- 
cą kołchoźnikom. Chłopskie spół- 
dzielnie produkcyjne otrzymują co 
rocznie od sowchozów znaczne ilo- 
ści  pierwszorzednego materiału 
siewnego. Ministerstwo sowchozów 
ZSRR liczy ponad 915 farm kodow- 
lanych, które zaopatrują kołchozy 
w rasowe, wysokowydajne bydło. 

We wszystkich sowchozach sto 
suje się system polowo - łąkowy, 
stwarzający warunki stalego wzro” 
stu urodzajności gleby i zwiększe= 
nia urodzajów; wprowadzono pra* 
widłowy  płodozmian, zwiększono 
znacznie zasiew wieloletnich pasz, 


Przeprowadza się orkę przy pomo- 
cy pługów z  przedpłużnikami, 
wczesne bronowanie wiosenne, kul- 
tywowanie ściernisk, mgorów itd. 
W roku bieżacym sowchozy wpro- 
wadzą dalsze ulepszenia w. pracy 
wg najnowszych wskazań agrotech 
niki. - 

Jesienią 1949 r. sowchozy ža- 
orały pod zasiew upraw jarych 
o 791 tys. ha więcej, niź w r. 1948. 
Jesienna orka daje znaczną oszczęd 
ność czasu w okresie siewu upraw 
jarych, ponieważ zwalnia od ko 
nieczności głębokiej orki w okresie 
wioseńnym. 

W okresie zimowym  sowchozy 
prowadziły walkę o wilgoć, zatrzy- 
mując śnieg na polach. Przez za” 
stosowanie odpowiednich środków 
w suchym obwodzie kujbyszew- 
skim, pokrywa Śnieżna na polach 
sowchozowych wynosiła 60—80 cm. 

Na południu kraju prace w po” 
lu są w pełnym toku. Już od pierw- 
szych dni wiosny sowchozy szeroko 
stosiją zasilanie upraw ozimych, 
korzystając przy tym z samolotów. 
W sowchozach „Bolszewik* i „Pier” 
womajski* (na Krymie) zasilono 
z samolotów 1200 ha zasiewów ozi- 
mych. y 

Wszystkie sowchozy, położone 
na Krymie, Kubaniu i na Ukrainie 
w spogób zorganizowany szybko iw 
odpowiedni.h terminach przepro” 


wadzają siew wczesnych upraw ja- 
rych, Sowchoz Sosycki (kraj Kras- 
nodarski) obsiał 1200 ha w ciagu 4 
dni, sowchoz Niezamajewski — 2500 
ha w ciagu 3 dni. Należy podkreś- 
lié, że cały obszar przeznaczony pod 
zasiewy jare zaorano jesienią. 
Rówfolegle z siewem, sadzi się 
w rejonach stepowych ochronne pa” 
sy leśne, huduje sztuczne zbiorniki 
wody, kanały nawadniające. I w tej 
dziedzinie sowchozy są przykładem 
należytej organizacji pracy. Tak 
np. zespół pracowników sowchozu 
im. Czkałowa, w obwodzie Chersoń- 
skim, zasadził w ciagu jednego dnia 
'40 ha lasu dębowego systemem 
gniazdowym, opracowanym przez 
członka Akademii, Łysenkę, 


Sowchozy innych, bardziej na 
północ wysuniętych rejonów ZSRR, 
gdzie śnieg leży jeszcze na polach, 
kończą przygotowania do siewu. 
Przeprowadza się społeczną kon- 
trolę prac przygotowawczych. Wy- 
niki kontroli rozpatrywane są na 
naradach produkcyjno technicznych. 
W wykrywaniu i usuwaniu niedo- 
ciągnięć w dziedzinie gospodarki 
rolnej biora udział wszyscy pra” 
cownicy sowchozów. 


Pracownicy pól sowchozówych 
przyrzekli Ojczyźnie i towarzyszo- 
wi Stalinowi, że w roku bieżącym 
walczyć będą o jeszcze wyższe 
urodzaje oraz o dalszy rozwój ho- 
dowli bydła. Sukcesy już osiągnięte 
w czasie siewu wiosennego świad- 
czą, że iw tym-roku ` sowchozy 
wniosą poważny wkład w ogólno- 
narodową walkę o obfitość produk- 

tów gospodarki rolnej. 


zatrudnionej w 0- 


w imieniu załogi, 
glos 


siedlu ZOR na Starym Mieście, 
zabrał tów, Krukowski, 
„Załoga naszą — stwierdza wśród bu- 
rzliwych oklasków tow. Krukowski — 
zobowiązując się, mimo częściowego 
brąku dokumentacji technicznej, wyko 
nać swe praco zgodnie z harmońogra 
mem, postanawia jednocześnie 230- 
szczędzić 500 tys, zł, To nasza odpo. 
wigędź na wszelkie zakusy przeciw po- 
kojowi ze strony imperialistów*, 
Następnie przemawiali przedstawi. 
cielę innych budowli, składając w imie 
niu swych towarzyszy, zobowiązania, 
W przyjętej zgodnie z tymi zobo: 
wiązaniami rezomcji, zebrani postana- 
wiaję wykonać roczny plam produkcji 
do dnia 28 listopada, Dzięki temu zdol 
ność prodnkcyjna przedsiębiorstwa 
wzrośnie-'o 150 milionów złotych. 
Plan za okres pierwszych czterech mie 
sięcy wykonany zostanie do dnią 25 
kwietnia, 


Robotnicy SPB zobowiązali się do 
dnia 1 Mają oddać w stanie całkowi 
GU wykończonym 240 izb 
nych w osiedlu im, Marchlewskiego. 
Miały one być gótowe ma dzień 15 
czerwca; Na 18 dni przed terminem zo 
stania oddana do użytku hala monta 


mieszkal- 


żowa dla warszawsko-łódzkieh vakła. 
dów maszyh. Czas. pracy przy etekżry 
fikucji 30 zagród w Gnikówku skr. 
cony zostanie z 45 do Z5 dni. 

Q 15 dni przed terminem zostaną 


oddane dwa bloki w stanie surowym 
ną Starym Mieście, Przed terminem 
też będą wykończone: część mieszka! 
na budynku Związku Budowlanych, 
domu akademickiego, ośrodka zdro- 
wia przy ul, Limanowskiego, magazy- 
na na Polesiu Widzewskim i hali ma 
szyn PZWS. 

Zobowiązania te pozwolą zaoszczę- 
dzić około 200 tysięcy roboczo-godzin, 
a dzięki usprawnieriu gospodarki ma» 
teriałowej przyniosą oszczędność m wy 
sokości około dwu i pół miliona zł. 

Wojtczak 
korespondent „Głosu z SPB 
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"883 — Pogotowie PCK 


Kronika Tomaszowa pa 


WAŻNIEJSZE TELEFONY: 
„4 — Dworzec Kolejowy 
47 — Milicja Obywatelska 
51 — Straż Pożarna 
305 — Straż Pożarna (dzwonić 
tylko w wypadku pożaru) 


ADRES REDAKCJI: 
Rozdzielnia Dzienników „Ruch“, 
Plac Kościuszki 16, tel. 250. 
Godziny przyjęć od 14 do 15. 
a 


Szkolą się kadry 
aktywu związkowego 


W dalszym ciągu Powiatowa Ra 
da Związków Zawodowych w To- 
maszowie Maz. szkoli kadry akty- 
wu związkowego dla codziennej, 
związkowej roboty w terenie. 

Po niedawno zakończonym dru- 
gim turnusie szkoleniowym, który 


"ukończyło ponad 90 osób spośród 


członków wszystkich Oddziałów 
Związkowych, działających na tere 
nie miasta — uruchomiony został 
nowy turnus, na którym w dwu 
równoległych kursach przeszkolo- 
ne zostaną nowe dziesiątki związko 
wego aktywu. 

Równocześnie, w tych dniach 
rozpocznie się podobny kurs, zor- 
ganizowany przez miejscowy Od- 
dział Związku Pracowników Prze- 
mysłu Skórzanego, dla związkow- 
ców pracowników Polskich Zakła- 
dów Pasów, Artykułów Technicz* 
nych i Rymarskich w Tomaszowie 
Mazowieckim. 


W Piotrkowie 


Przed wojną istniała na Bugaju 
w Piotrkowie wielka, zatrudniają 
ca kilka tysięcy robotników, fa- 
bryka włókiennicza tzw. „Piotr- 
kowska Manufaktura". Jednakże 
w okresie okupacji hitlerowcy za- 
kłady te unieruchomili, maszyny 
wywieźli, a puste budynki zajęła 
fabryka mebli (dzisiejsze Zakłady 
Drzewne oraz Fabryka Marmela- 
dy, założona tu już w okresie po- 
wojennym). 

Obywatele naszego miasta nie 
mogli się jednak pogodzić z myślą 
utraty tak wielkiego zakładu prze- 
mysłowego, to też juź od roku 1945 
robili starania o uruchomienie by 
łych zakładów tekstylnych. Po 
pewnym czasie zabiegi te uwień- 
czone zostały pomyślnym rezulta- 


Witamy z zadowoleniem ust 


„My, robotnicy i prącownicy 
Państwowych Zakładów Przemy- 
słu Wełnianego Nr 28 w Tomaszo 
wie Maz, po zapoznaniu się z 
projektem ustawy o zabezpiecze- 
niu socjalistycznej dyscypliny pra 
cy stwierdzamy, że: 

Dzięki ofiarnym wysiłkom kla- 
sy robotniczej wykonany został 
przedterminowo 3-letni plan od- 
budowy kraju. Podnosi się syste- 
matycznie stopa życiowa mas . -2 
cujących, wzrasta rozwój gospo- 
darczy i kulturalny kraju. 

Te osiągnięcia mogliśmy zdo- 
być dzięki uporczywej walce kla- 
sy robotniczej o wydajność pracy, 
o wzrost dyscypliny — dzięki 80- 
lidarnemu wysiłkowi wszystkich 
ludzi pracy. j 

Obecnie stoimy przed ważnym 
zadaniem realizacji Planu 6-let- 
niego, planu dalszej rozbudowy 
gospodarczej i kulturalnej kraju, 
dalszego wzrostu dobrobytu i 
stworzenia podstaw budownictwa 
socjalizmu. 

Zadania, jakie stają przed na- 
mi, wymagają dalszego solidarne 
go wysiłku klasy robotniczej i 
rzesz inteligencji pracującej, zbio 
rowego wysiłku całego społeczeń- 
stwa w oparciu o doświadczenia 
bratnich nam narodów Związku 
Radzieckiego, budujących potężną 
ojczyznę socjalizmu. 


tem. Rozpoczęto odbudowę dawnej 
„Piotrkowskiej Manufaktury“, 


JAK PRZEDSTAWIAJĄ SIĘ 
7 PLANY 

W planach rozbudowy zakładów 
przemysłu bawełnianego w Piotrko 
wie przewiduje się budowę przę 
dzalni i tkalni. W początkowym 
etapie produkcji w PZPB zatrud- 
nionych będzie około 3.000 robotni- 
ków, byłych włókniarzy z „manu 
faktury", robotników przeszkolo- 
nych specjalnie w PZPB. w Mosz- 
czenicy itp., natomiast w miarę 
rozbudowy zakładów tzn. z chwilą 
uruchomienia wszystkich proje- 
ktowanych oddziałów produkcyj- 
nych liczba robotników zatrudnio- 
nych w piotrkowskich PZPB wzro 
śnie do 9.000. 


powstają wielkie 


- 


GŁOS TOMASZOWSKY 


anifestacyjne zebranie załogi P 


w Tomaszowie 


awę.0 zabezpieczeniu socjalistycznej dyscypliny pracy 


Jednym z czynników,. opóźnia- 
jących nasz rozwój gospodarczy 
jest absencja —  mieusprawiedli- 
wione opuszczanie dni pracy. Mi 
mo ofiarnych wysiłxów mas pra- 
cujących — znajdują się jednost- 
ki, które szkodzą społeczeństwu, 
szkodzą swym towarzyszom pra- 
cy, gdyż przez absencję utrudnia 
ją realizację planów  produkcyj- 
nych — przyczyniają się więc 
również do obniżania zarobków. 

My, robotnicy PZPW Nr 28, 
stwierdzamy, że Państwo Ludowe 
wykazało swą głęboką troskę o 


zapewnienie właściwego wypo- 
czynku ludziom pracy, przy- 
znając zamiast 8 dni urlopu, 


po rocznej nieprzerwanej pracy 
w zakładzie — 12 dni. Państwo 
Ludowe wykazało głęboką tro- 
skę o byt mas pracujących. 
przez rozwój świadczeń ubezpie- 
czeniowych, świadczeń socjalnych 
— przez udostępnięnie i wybitną 
poprawę wypoczynku dla ludzi 
pracy. 


Dlatego też opuszczanie dni pra, 


cy bez usprawiedliwienia, uważa 
my, jako godzące w dobra klasy 
robotniczej w dobro gospodarki 
narodowej. 

Witamy z głębokim uznaniem i 
radością ustawę o zabezpieczeniu 
socjalistycznej dyscypliny pracy, 
karzącą jednostki aspołeczne i 
szkodliwe, a nagradzającą robot- 


Prócz remontów i przebudowy 
budynków przyszłej fabryki włó- 
kienniczej przewiduje się również 
wybudowanie na Bugaju nowego 
osiedla robotniczego, składającego 
się z kilku nowoczesnych domów 
zaprojektowanych według najnow 
szych zdobyczy architektury współ 
czesnej, 


PRACE JUŻ ROZPOCZĘTO 


Obecnie akcja remontowo-budo- 
wlana w PZPB na Bugaju weszła 
już w pełne stadium realizacji. 
Wykonania tych robót podjęło się 
Piotrkowskie Przedsiębiorstwo Bu 
downictwa Przemysłowego nr 22. 
Sprowadzone już zostały materiały 
budowlane. Dostarczono już na te- 
ren budowy nowoczesne maszyny 


‘budowlane, zaoszczędzające w zna- 


Pabianiccy odzieżowcy 


podejmują zobowiązania 1-Majowe 


W dniu 5 kwietnia cała zało- 
ga  Pabianickich Zakładów 
Przemysłu Odzieżowego zebra- 
ła się w odświętnie udekoro- 
wanej świetlicy, by podjąć -zo- 
bowiązania  pierwszomajowe. 
Wszyscy stawili się tu prosto z 
pracy, podnieceni, ożywieni, 


„pełni zapału i entuzjazmu. 


Zebranie zagaja przewodni 
czący Rądy Zakładowej tow. 
Helena Ciepłowska. Po niej za 
bierń głos dyrektor naczelny 
tow. Rurarz. W krótkich i go- 
rących słowach mówi o podnie 
sieniu wydajności pracy, polep 
szeniu jakości produkcji, o~“ 
szczędności,.. 

Zabierając głos sekretarz 
podstawowej organizacji par- 
tyjnej tow. J. Lewandowski 
stwierdza, że aby szybciej 
dojść do socjalizmu musimy 
wszyscy pracować lepiej, szyb 
ciej, „dokładniej, gdyż tylko 
własną pracą zbudujemy dobro 
byt i umocnimy trwały pokój. 

Ledwie ucichły brawa na sa 
li, już zaczynają napływać zo- 
bowiązania, ; 

Pierwszy składa je tow. Ma- 
tjaszczyk, który w imieniu la- 
boratorium fabrycznego, zgła= 
szą zobowiązanie wykonywania 
w terminie szablonów dla dzia 
łów produkcyjnych oraz stwier 
dza, że pracownicy laborato- 
rium pomogą w podniesieniu 
ilości produkcji na oddziale B. 

Majstrowa, tow. J. Olszówka, 
zobowiązuje się wraz z całą za 
łogą oddziału A podnieść w 
kwietniu ilość i jakość produk 
cji o dalsze 5 proe. Ob. Lubisz 
z działu technicznego zgłasza 


f 


zobowiązanie zmniejszenia po- 
stojów maszyn o 75 proc. 

Przodownik pracy, tow. Jan 
Saładajczyk zobowiązuje się 
podnieść wydajność prasowania 
gotowej konfekcji o dalsze 5 
proc. Wykonywać będzie swą 
normę w przeszło 200. procen- 
tach. 

Ob. Kurasiński z działu in- 
westycji zobowiązuje się dostar 
czyć do dnia 1 maja dokumen- 
tację techniczną na remonty 
budynków fabrycznych. 

Każde z napływających zobo 
wiązań witane jest gorącymi 


oklaskami.  Zobowiązań jest 
wiele, płyną jedne za drugimi 
niby fale... 


Tow. Konkolęc z krojowni 
zgłasza w imieniu pracowni- 
ków tego działu zobowiązanie 
dostarczenia wykroi na taśmy 
stosownie do zapotrzebowania. 
Jakość wykroi będzie najwyż- 
sza. 8 f 

Pracownicy magazynu su- 
rowcowego — doprowadzą ma 
gazyn do zupełnego porządku 
przez wysłanie resztek i arty- 
kułów nie nadających się do 
produkcji, usprawnią swą pra- 
cę, podniosą dyscyplinę pracy. 
Poza tym pamiętając o siero- 
tach po poległych Bojownikach 
o Wolność i Demokrację zobo- 
wiązują się przekazać na rzecz 
Łódzkiej Rodziny Radiowej 
swój jednodniowy zarobek. 
Tow. Straszewska, przewodni- 
cząca Ligi Kobiet, zgłasza zo” 
bowiązanie powiekszenia Koła 
o 20 proc. Jednocześnie jako 
brygadzistka zobowiązuje się 
podnieść ilość i jakość produk- 
cii o 1 proc. 


Magazynier tow. B. Kopias 
postara się upłynnić zapasy ma- 
gazynu gotowej produkcji o 
30 proc. Tow. Cieślewicz z dzia 
łu zaopatrzenia i zbytu pośtara 
się wraz z pracownikami tego 
działu o upłynnienie zbędnego 
surowca i dodatków oraz wy- 
brakowanej produkcji z lat u- 
biegłych. Te zobowiązania po- 
zwolą na upłynnienie zamrożo 
nych wielomilionowych - kapi- 
tałów. 

Zobowiązań wszelkiego , ro- 
dzaju o dużym znaczeniu dla 
zakładu napłynęło jeszcze bar- 
dzo dużo. Niemożliwością po 
prostu jest je wszystkie wymie 
nić. 

W rezolucji, którą zebrani 
jednogłośnie wśród braw i o- 
krzyków entuzjastycznie przy- 
jęli, czytamy między innymi: 

Rząd Ludowy i Partia posta 
wiły przed klasą robotniczą ol 
brzymie zadanie w dziele reali- 
zacji planów produkcyjnych, 
których wykonanie daje nam 
rękojmię podniesienia stopy 
życiowej ludzi pracy, podnie- 
sienia potencjału gospodarczego 
naszego Państwa. 

Doceniając potrzebę wkładu 
polskiej klasy robotniczej w 
dzieło budowy pokoju świato- 
wego my, robotnicy i pracowni 
cy PZPO, oprócz powziętych 
już zobowiązań długofalowych 
wykonywania planów produk- 
cyjnych w 106 proc. w prze- 
ciągu 6 miesięcy, w związku 
ze zbliżającym się świętem 
- Maja, postanawiamy i zobo- 
wiązujemy się zwiększyć jesz- 
cze WRN: i jakość produk 
cji. 


ników wyróżniających się swą 0- 
fiarnością i dyscypliną pracy. 

Ustawa, ta będzie naszą bronią 
w walce przeciw tym jednostkom 
w zakładzie, które utrudniają 
nam wykonanie planów produk- 
cyjnych, przeciw tym, którzy ła- 
mią socjalistyczną dyscyplinę pra 
cy. 

Ustawa będzie dla nas dalszym 
krokiem w wysiłku o realizację 
Planu 6-letniego — dalszym kro 
kiem naprzód na drodze podnie- 
sienia gospodarczego i kultural- 
nego kraju, na drodze dalszego 
wzrostu dobrobytu mas pracują- 
cych, będzie bronią w walce z 
podżegaczami wojennymi © 
wszechny pokój i socjalizm." 

Rezolucją tej treści, przyjętą 
wśród ogólnego entuzjazmu zebra 
nej załogi PZPW Nr 28, zakończo 
ne zostało zebranie, na którym 
zreferowany żóstał i przedyskuto 
wany projekt ustawy o zabezpie 
czeniu socjalistycznej dyscypliny 
pracy. 

PEŁ | 

— Jest sprawa, opóźniająca wy 
konanie naszych planów produk- 
cyjnych — mówił w swym prze- 
mówieniu sekretarz Wojewódzkie 
go Komitetu PZPR, tow. Marian 
Kuliński. — Jest sprawa, w wyni 
ku której tracimy miliony me- 
trów tkanin, miliony kilogramów 


zakłady włókiennicze 


cznym stopniu pracę rąk ludz- 
kich. Dostarczają one cegłę, wapno 
i inne materiały budowlane bez- 
pośrednio z placu budowy na mur. 

Przystąpiono także do budowy 
bocznicy sulejowsko-piotrkowskiej 
kolejki wąskotorowej, która dostar 
czać będzie zę stacji towarowej 
na teren budowy materiały budow 
lane i maszyny włókiennicze dla 
PZPB. 

Wkrótce zakończy się remont 
starej przędzalni średnioprzędnej, 
do której nadejdą niedługo maszy 
ny przędzalnicze. 500 robotników 


zatrudnionych przy remoncie tej| 


przędzalni dokłada wszelkich sta- 
rań, by jeszcze w tym roku moż- 
na było ten dział produkcji uru- 
chomić, aby jeszcze w roku 1950 
ujrzała światło dzienne przędza z 
PZPB w Piotrkowie, 


ZOBOWIĄZANIA 1 MAJOWE 
I POMYSŁY 
RACJONALIZATORSKIĘ 
ZBLIŻAJĄ TERMIN 
URUCHOMIENIA PZPB NA 
BUGAJU 


Załoga Przedsiębiorstwa Budow= 
nictwa Przemysłowego Nr 22, za- 
trudniona przy budowie PZPB ną 
Bugaju, postanowiła na wspólnej 
naradzie z majstrami i brygadzi- 
stami w odpowiedzi na apel ce- 
mentowni „Grodziec* w ramach 
czynu 1 Majowego przedtermino- 
wo wykonać roboty wewuętrzne 
w budynku przędzalni średnioprzęd 
nej. Zamiast ukończyć roboty w 
przewidzianym uprzednio terminie 
1 lipca br, postanowiono prace po 
wyższe wykonać c dwa miesiące 
wcześniej, tj. na dzień 28 kwiet- 
nia br. Skrócenie czasu trwania ro- 
bót przyniesie naszemu państwu 
oszczędności sięgające sumy 
1.500.000 zł. 

Do szybszego ząkończenia robót 
budowlanych i zaoszczędzenia no- 
wych setek tysięcy złotych przy- 
czyniają się także pomysły racjo- 
nalizatorskie. Oto na przykład maj 
ster ob. Mucha wprowadził nowa- 
torski pomysł przy konstruowaniu 
rusztowania: Drzewo zastąpił rura- 
mi żelaznymi, podnosząc przez to 
jakość rusztowania i jednocześnie 
obniżając koszt jego budowy o 
200.000 zł. 


PIOTRKOWIANIE CZEKAJĄ 
Z NIECIERPLIWOŚCIĄ NA 
URUCHOMIENIE PZPB 

Postawa robotników Przedsię- 
biorstwa Budownictwa Przemysło- 
wego jest ze wszechmiąr godna po 
chwały. Zobowiązanie ich przyspie 
sza termin uruchomienia PZPB ną 
Bugaju, przynosząc państwu mi- 
lionowe oszczędności, 

W załodze PZPB nr 22 piotrko- 
wianie pokładają nadzieję przyspie 
szenia uruchomienia PZPB na Bu- 
gaju. W ciągu najbliższych lat Pla 
nu 6-letniego zakład. ten ma 
przewyższyć wielkością dotychczas 
istniejące w naszym mieście pla- 

icówki przemy" "we, (H-Ma) 
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ZPW Nr 28 


produkcji! — Jest nią — złośliwa 
absencja. 

Podczas, gdy klasa robotnicza 
w bohaterskiej pracy, w codzien- 
nej walce przyczynia się do roz- 
woju naszej gospodarki — są je- 
dnostki, które rozwój ten hamują 
i opóźniają. Są jednostki, które 
opóźniają dobrobyt klasy robotni 
czej i mas pracujących, opóźniają 
nasz marsz do socjalizmu. 


à 


* * 


Szczera i mocna była dyskusja, 
były wypowiedzi przedstawicieli 
załogi, którzy nie wahali się po 
imieniu wskazywać na tych, któ 


pr rzy swym łazikostwem i opusz- 


czaniem dni pracy, szkodzą całej 
załodze. 

— „Ustawa taka była potrzeb- 
na nam wcześniej — mówił tow. 
Jędrychowicz. — Przodujący ro- 
botnicy byli nie raz dotknięci i o- 
burzeni, że na łazików i niero- 
bów nie ma lekarstwa. Toteż z 
radością witamy projekt ustawy, 
zgodnie z którą ten, który zasłu- 
guje na miano dobrego robotnika, 
będzie publicznie honorowany, a 
ten, kto nie będzie chciał praco- 
wać — będzie publicznie karany. 

Zobowiązujemy się przestrze- 
gać socjalistycznej dyscypliny 
pracy — aby nasz plan, Plan 6- 
AT został wykonany z nadwyż- 

al“ 
„Nie możemy pozwolič na to, 
aby maszyna stała nie obsadzona. 
Jeśli unikniemy  nieusprawiedli- 
wionych nieobecności nasz 
plan będzie wykonany przed ter- 
minem“ — stwierdził ob. Hołdo- 
rowicz, 

„Jak dużo tracimy przez tych, 
którzy z lenistwa nie przychodzą 
do pracy — woła tow. Raczyńska. 
— Dlaczego my mamy nadrabiać 
to, co nie zostało wykonane przez 
nierobów, którzy wędrują z palar 
ni do ubikacji i z ubikacji do pa 
larni? Ustawa będzie pomocą w 
naszej walce o pełną dyscyplinę 
pracy w zakładzie!“ 

Podobna była treść wypowiedzi 
ob. ob.: Lasek, Ostowskiego, Ja- 
skóły i innych. 


— 


re 
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Ustawa o zabezpieczeniu socja- 
listycznej dyscypliny pracy — 
stanie się niewątpliwie nową bra 
nią w walce klasowej, jaką przo 
dująca część mas pracujących to 
czy o przyśpieszenie naszego mar 
szu do socjalizmu. Nic więc dziw- 
nego, iż z radością witana jest 
przez szerokie rzesze robotnicze, 
które widzą w niej poparcie 
swych codziennych, żmudnych 
wysiłków, zmierzających do peł- 
niejszego, lepszego, szybszego re- 
alizowania planów gospodarczych, 
jakie przed nami zostały posta- 
wione. P 


ka a 
OGLOSZENIE 


WEDKARZE! Doroczne Walne Ze- 
branie członków Piotrkowskiego To- 
warzystwa Wędkarskiego odbędzie 
się 13 kwietnia 1950 roku godzina 17 
i 17.30, sala gimnastyczna Liceum 
Handlowego w Piotrkowie. 

Zarząd. 


wo m A 


Młodzież Ujazdu 
przed 1 Maja 


Istniejące w  Ujezdzie Koło 
ZMP nie wykazywało dotychczas 
jakiejś żywszej działalności i do" 
piero obecnie, w związku z zbli» 
żającym się Świętem Pierwszoma* 
jowym widać zmianę na lepsze. 

W ramach Czynu 1-Majowega 
młodzież podjęła się urządzić 
świetlicę ZMP. Będzie się ona 
mieściła w byłym pałacu hr 
Ostrowskiego, należącym obecnie 
do ujezdzkiego PGR-u. | 

Z świetlicy ZMP korzystać będą 
również członkowie Partii, Lokal 
na świetlicę młodzież uzyskała - 
przede wszyskim dzięki pomocy, 
Gminnego Komitetu PZPR. który, 
młodych ZMP*owców otacza tra 
skliwą opieką. 

W poczynaniach swych młodzież 
musi zwalczać szereg trudności 
Ostatnio przedstawiciele Kołą 
ZMP zwrócili się do Zarządu Gmi 
ny z prośbą o wypłacenie z sum 
budżetowych pewnej kwoty na pa 
krycie kosztów urządzenia świet* 
licy. Zarząd Gminy wypłacił jes 
dynie 5 tysięcy zł. Trwają dalsze 
starania o uzyskanie jeszcze 5 tys, 
zł., gdyż taka właśnie sumą konie* 
czna jest dla właściwego urządze* 
nia świętlicy. 


W pow. radomszczańskim 


coraz mniej analfabetów 
"Po kilkumiesięcznej, ciężkiej 
i 'trudnej pracy nadchodzi 
wreszcie moment egzaminów 
na kursach dla aralfabetów. 
Jest to okres podsumowania 
dotychczasowych wyników wał 
ki z analfabetyzmem na naszym 
terenie. Sprawę egzaminów pa 
wierzono specjalnym  Komi- 
sjom Egzaminacyjnym, w skład 
których wchodzą nauczyciele, 
przedstawiciele partii politycz 
nych oraz przedstawiciele orga 
nizacji społecznych. Prawie cg 
dziennie napływają do Inspekta 
ratu Szkolnego w Radomsku 
meldunki z przeprowadzenia 
egzaminów na kursach począt= 
kowej nauki czytania i pisania. 

Egzaminy przeprowadzona 
już na 72 kursach i do tej pory 
przeegzaminowano około 800 
słuchaczy. Liczba ta zwiększa 
się z każdym dniem. Dotych= 
czas na terenie naszego powiatu 
najlepiej spisały się w akcji 
egzaminacyjnej gminy Pajęcz= 
no i Przerębie, w których więk 
szość słuchaczy kursu począt= 
kowej nauki czytania i pisania 
zostało już poddanych egzami- 
nowi. 

Dotychczas najlepsze wyniki 
zanotowano na kursie w Krze- 
mienicach, gdzie wszyscy słu- 
chacze zdali egzamin. W Żytnie 
oraz w Kłomnicach procent 
„obciętych'* słuchaczy jest zni- 
komy. Do kursów, na których 
postępy słuchaczy okazały się 
zadowalające należy również 
zaliczyć kurs w Kaliszkach 
(gmina Masłowice), w Grodzi- 
sku (gmina Koniecpol), Zabrze 
żu, Kuźnicy i Sulmierzycach. 
Podkreślić należy, że poziom 
umiejętności, nabytych na kur 
sach, jest często dość wysoki, 


Zespoły najwyższej jakości w PZPB 


Jak nasz tomaszowski robotnik 
czą wyniki, osiągnięte w ostatniej 
wyższej jakości w PZPW Nr 28. 


Na jedenaście czteroosobowych 


potrafi pracować — najlepiej świąd= 
dekadzie marca przez zespoły naj- 


zespołów — cztery produkowały wy- 


łącznie tkaniny bezbłędne, tkaniny, które jeszcze przed pójściem na 
wykończalnię są materiałem pierwszego gatunku. Te cztery zespoły, 
które produkowały samą ekstrę, to zespoły: Stanisława Milczarka, Ta- 


deusza Szewczyńskiego, Henryka 


Pisarka | Czesława Zająca. 


Według wyników ilościowych — pierwszym był zespół w składzie: 
Czesław Zając, Zygmunt Wojciechowskł, Dyonizy Pfaf i Stanisław Gro- 


ohowalski, przekraczając bazę o 
Drugim był zespół Pisarka w 


16,5 proc. 


składzie: Władysław Wiktorowicz, 


Zygmunt Kłaczyk i Tadeusz Pisarek, Ta czwórka bazę wypełniła w 


112,3 procent. 
Na trzecim miejscu znalazł się 


popularny zespół Stanisława Mil- 


czarka, a ha czwartym .— Tadeusza Szewczyńskiego. 
Zespół Czesława Bekusa ekstry oddał „tylko“ 67,7 procent, a bazę 


przekroczył o 3,5 procent. 


Zespół Władysława Jaskóły 
a bazę wypełnił w 111,9 procent. 


dał bezbłędnych tkanin 62,24 procent, 


, Edward Podpłoński i jego koledzy, wypełniając bazę w 107,3 proc» 
dali równocześnie 61,54 proc, ekstry. 


mę. Wykonanie bazy — 106,5 proc. 


Zespół Antoniego Koziorowskiego tym razem produkował samą pri= 
M z 


Między zespołami „dwójek“ najlepszym był zespół Henryka Turli- 
ka. Dał on 79,2 proc. ekstry, a bazę wypełnił w. 109,2 proc. è 


Zespół Ireny Dróżdź bazę przekroczył o 7,1 proc, oddając ekstry 


40,45 proc. 


Wreszcie zespół Józefa. Rasztara przy przekroczeniu bszy o 144 


proc. ekstry wyprodukował 30 proc. 
Te wysókie wyniki, mówiące, że tomaszowski 


o 
tkacz potrafi wypro= 


dukować ña swym krośnie materiał bezbłędny, lub z minimalną ilością 


błędów, w dostatecznym 


stopniu świadczą o tym, jak nasi tkacze po- 


trafią pracować, Na podkreślenie jeszcze zasługuje, że spośród czter- 


dziestu czterech tkaczy współzawodniczących 
nej dekadzie produkowało wyłacznie „ekstre“, 


z soba — 28 w omawia- 


Co pisała prasa łódzka fl kwietnia 1930 r 


BEZROBOCIE W PIOTRKOWIE 

Po całkowitym wygaszeniu pieców 
w hucie „Hortensja“ bezrobocie 
dotknęło robotników Piotrkowskiej 
Manufaktury na Bugaju. Znów kil- 
kuset ludzi zasiliło szeregi bezrobot” 
nych. 


ŚWIĄTECZNE PIGUŁKI 
DLA BEZROBOTNYCH . 

W okresie przedświątecznym pis- 
ma łódzkie łudzą bezrobotnych ma- 
jącynsl rzekomo nastąpić . wielkimi 
robotami publicznymi! A więc „w 
Łodzi rozpocznie się budowa nowej 
wielkiej gazowni i elektrowni“ („Ku 
riet Łódzki'). „Wielka linia tram- 
wajowa z Brzezin przeciągnięta Zo- 
słąnie do Koluszek!* („Głos Por“). 
„Łódź rozpoczyna budowe dworca 
autobusowego przy ul. Wierzbowej” 
;„Rep:'), Powyższe wieści miały o0- 


słodzić smutne święta wielkanocne 
60.000 bezrobotnych. łódzkich, na- 


aróżno wyczekujących pracy. 


WTOREK 11 KWIETNIA 1950 
12.04 Dziennik. 13,20 (%Ł) Chwila 
muzyki.. 18.25 Program dnia. 18,30 
Koncert południowy. 14.00 Kronika 
węgierska. 14.15 (Ł) Komunikaty. 
1420 (Ł) Muzyka z płyt. 14.55 Audy 
tja POK. 15.10 Audycja dla szkół. 
15.80 Audycja dia świetlic dziecię- 
cych. 15,50 Rezerwa, 16.00 Dziennik 
popołudniowy. 16.50 (Ł) Skrzynka ra 
cjonalizatorów. 17.00 Koncert. 18.00 
Z frontu brygad „SP“. 18.15 Ballady 
Schuberta 18.40 Wszechnica Radiowa, 
19,00 Koncert symfoniczny. 20.00 
Dziennik. 21.00 Audycja z cyklu: „Sta 
„nigaw Moniuszko”, 21.30 „Zwyrtało- 


PAŃSTWOWY TEATR 
im. STEFANA JARACZA 
sae (ul. Jaracza 27) 
Dziś o'zodz. 13:15 „Dom otwarty" 
^ Miehała Bałuckiego. 


PAŃSTWOWY 
TEATR POWSZECANY 
(ul. Obr. Statngradu 21, tel. 430-36) 
Codziennie o godz. 19.15 „Niemcy 
Legna Kruczkowskiego ze Zdzisławem 
Karczewskim w roli profesora Sonnen 
brucha, 
Kasa czynna godz. 10—13 i od 16. 
PAŃSTWOWY TEATR NOWY 
(Daszyńskiego 34, tel. 181-34) 
Bziś teatr nieczynny. 
TEATR KOMEDII MUZYCZNEJ 
j „LUTNIA* 
(ul. Piotrkowska 243) 
Dziś o godz. 19.15 „Krółowa przed- 
mieścia'*. 
TEATR „OSA“ 
(Traugutta 1) 3 
Dziś o godz. 19.30 „Oberżystka” C. 
Goldoniego. 
PAŃSTWOWY TEATR LALEK 
„PINOKIO“ 
(ul. Nawrot 27, tel, 135-74) 
Dziś teatr nieczynny, 


PAŃSTWOWY TEATR LALEK 
„ARLEKIN* 
(ul. Piotrkowska 152, tel. 258-99) 
Dzis o godz. 17.15 widowisko pt. 
„Złota rybka“. 


Kasa czynna codziennie od godzi 


my 10. 


NOWINKI SPORTOWE 
„Skandaliczna klęska Warszawian- 
MA „Niepowodzenia Ruchu“, — 
Śląski narybek „Polonij“ przegrał do 
„Warty“. — „Cracovia na czele ta- 
peli” — oto garść tytułów sprzed 20 
lat. 


TRAGEDIA 
MŁODZIĘŻY SZKOLNEJ 

Pisma zamieszczają artykuły na 
temat tragedii młodzieży. szkolnej, 

tóra po uzyskaniu matury staje 
wobec widma, bezrobocia. Na uni- 
wersytetach jest miejsce zaledwie 
dla 20 procent maturzystów. Reszta 
— fọ ludzie zdeklasowani przez kry 
zys i fatalne. warunki gospodarcze. 
Nie wiec dziwnego, że w okresie ma 
tur notuje się corocznie wielką ilość 
samobójstw. 

W zwiążku z kilku samobójstwa- 
mi — dokonanymi w żych dniach w 
Warszawie-— gazety ostrzegają ro- 
dziców i nauczycieli, by awracali 


uwagę na młodzież w tym trudnym 
okresie życia — małury i po ma- 
| turze. 


| wa bacówka pod wesołym wierchem *. 
22:00. Wszechnica Radiowa. 22.30 (Ł) 
„Pańskie dziady” — Michała Bałuc- 
kiego — felieton w opr, dr. Z. Skwar- 
czyńskiego. 22,45 (Ł) Muzyka z płyt. 
2300 Ostatnie wiadomości. 23.15 Mu- 
zyką operowa z płyt. 


ADRIA — dia młodzieży (Stalina 1) 
„O 6-tej wieczorem po wojnie“ 
godz. 16, 18, 20 1 

BAŁTYK (Narutowicza 20) „Hrabia 
Monte Christo“ I seria godzina 17, 
19, 21 

BAJKA (Prańciszkańska 31) „Dziew- 

| czę z Północy” godz, 18, 20 

|GDYNIA (Deszyńskiego 2) — „Pro 
gram aktealnoś zrajowych i za- 
grani reh Nr 15* godz. 15, 16, 17, 
18, 19. 20, 21 

HEL — dla młodzieży (Legionów 2) 
„Ostatni mobik godz, 16, 18, 20 

[MUZA (Pabianie „Pustelnia 

| Parnieńsks" TI set! 

| POLONIA (Piotrkowska 67) „Dom 

| na pustkowiu” godz. 16, 18.80, 21 

PRZEDWIOŚNIE (Żeromskiego 76) 
„Córka marynarza” godz. 18, 20% 

ROBOTNIK (Kilińskiego 187) „Na 
tropie zbródni* godz. 17.30, 20 

ROMA (Rzgowska 84) .„Torpedowiee 
Nieugięty” godz. 18. 20 


|REKORD (Rzgowska 2) „Skarb Ta- 
rzana* dla młodzieży godzina 16; 
„Narzeczora z Turknienii* godzina 
18, 20 

STYLOWY (Kilińskiego 123) „Miasto 

|i- westchnień“ godz. 18, 20 

ŚWIT (Bałucki Ryaek 2) „Awantura 
na wsi“ godz; 18, 20 

; TĘCZA (Piotrkowska 108) „Dom na 

|  pustkowiu* godz. 15.30, 18, 20.30 

|TATRY (Sienkiewicza 40) „Maskara- 
da“ godz. 16, 18, 20 

WISŁA (Daszyńskiego 1) „Słoń i 
mrówka”, „Mistrz narciarski, 
„Noc noworoczna“, „Kim zostane?“ 
„Dzieje jednej obrączki“ (kresków: 
ki kolorowa) godzina 16.80, 18.30, 
29.30 — film dozwolony od lat T 

WŁÓKNIARZ (Próchnika 16) „Upiór 
w operze” godz. 16.30, 18.30, 20,30 


„Nowy dom“ godz. 16: 18, 20 
ZACHĘTA (Zgierska 26) .„„Konstan- 
| ty Zasłonow”* modz, 18, 20 


WOLNOść (NapiórkowsEjego 16) — 
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Po świątecznej przerwie... 
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Czekaju nas dalsze spotkania ligo0e 


Piłkarze ŁKS Włókniarz spotkają się z Ruchem 


a Widzew wyjedzie do Chodakowa 


Gwardii i Górniku z Radlina, ŁKS Włókniarza czeka w nad- 
chodzącą niedzielę mecz z Ruchem z Chor.owa, Goście bar- 
dzo ładnie wypadli przed świętami w Krakowie w meczu z tamtejszą 
Gwardią, gdzie przez 30 minut pokazali grę stojącą na niezwykle wysokim 


poziomie technicznym. Niestety na dłażej nie starczyło im sił. 


Gwardia 


była lepszą komiycyjnie i mecz wygrała 3:1. Zachodzi pytanie, czy ło- 
dzianom uda się zdobyć dalsze dwa punkty w niedzielę? Jeśli nie opu- 
ści ich szczęście, o wynik możemy być spukojni, Mecz zapowiada się 
niezwykle interesująco i niewątpliwie zgromadzi jak zwykle tłumy wi- 


dzów. 


AKS walczy z Górnikiem z Byto- 
mia. Sądzimy, że wynik remisowy 
będzie najlepszym  odzwierciedle- 
niem sił i umiejętności obu zespo- 
łów. 

Warta powinna choć jeden punkt 
zdobyć w zawodach z Garbarnią, bo 
pasmo zwycięstw „garbarzy”* przer- 
wała już Legia. 

Cracoyia gości Polonię stołeczną. 
I tutaj nie przewidujemy zbyt wy- 
sokiego wyniku. 


Gwardia ma za przeciwnika Gór- 
nika z Radlina. Jest rzeczą prawie, 
że pewną, iż „gwardziści* zejdą Z 
boiska jako zwycięzcy, jednak po- 
wstaje pytanie czy z dużym baga- 
żem bramek... 


Wreszcie Legia podejmuje Kole- 
jerza poznańskiego, który już zdołał 
się otrząsnąć ze śpiączki, która go 
kompromitowała, zwłaszcza jeśli 
idzie o linię renomowanego ataku, 
z Białasem, Czapczykiem i Aniołą 
na czele. Dwóch „polonistów“, któ- 
rzy zasilili szeregi wojskowych nie- 
|zbyt dobrze spisali się w meczu z 
Garbarnią, typujemy więć na zwy- 
cięzców zespół kolejarzy. 


DRUGA LIGA 


Bardzo źle wystartowali piłkarze 
Widzewa w rozgrywkach drugiej tH- 
gi w grupie zachodniej. Ze Zwiąż- 
| kowcem z Radomia możne było wy” 
jgrać, potem nastąpiły porażki w 
Szczecinie od tamtejszej Gwardii a 
ostatnio od Kolejarza w Toruniu. 
Piłkarze Widzewa mają dużo am- 
bicji, a to wiele znaczy. Mecz z 


Polscy tenisiści 
przegrywają w Lentnaradzie 


Moskwa, — W Leningradzkim Do 
mu Mistrzów Tenisa, wobec wielu 
tysięcy widzów, którzy serdecznie Wi 
tali Polaków, odbyło sie” spofkanie 
towarzyskie tetisistów polskich i le 
ningradzkęich. Spotkanie to zakończy 
ło się porażką Polaków 3:6. ; 

Punkty dla Polaków zdobyli: Kud 
Kński, zwyciężając Nasodkina 6:2, 


2:6, 6:4, Skonecki W. pokonał Negre 


beckiego 7:5, 6:1 i w grze podwójnej 
mężczyżn para Skonecki W. — Pią- 
tek zwyciężyła parę Negrebecki — 
Miszczenko. 

| W pozostałych spotkaniach m. in. 
Miszożenko pokonał Chytrowskiego, 
Skonecki H. uległ Majdanskiemu, a 


Antonowicz uzyskuje 
na 100 m. — 11 sek! 


W świątecznych zawodach lekkoa- 
tletycznych wewnętrzno = klubo= 
|wych, zorganizowanych przez ŁKS 
Włókniarz, uzyskano b. słabe wyni- 


ki, za wyjątkiem rewelacyjnego 
sprintera — mistrza Polski w hali 
na 60 mtr. Antonowicza, który w 


biegu na 100 mtr. na słabej bieżni, 
uzyskał 11 sek. Jak na początek se- 
zont. jest to wynik bardzo-dobry. 

W biegu na przełaj zwyciężył Ko 
walski z Chemii. | 


4 
Bzurą w Chodakowie może odwró- 
cić złą karte widzewiaków. 
, Lechia będzie miała trudną przepra 
wę ze. Stalą sosnowiecką, i może ena 
stracić punkty do Stali, 

Kolejarz Toruń powinien walczyć 
na remis ż Gwardią ze  Ńzęzecina. 
Związkowiec Radom podejmuje leade 
ra tabeli — Kolejarza z Bydgoszczy, 
Możliwe, że uda się gospodarzom prze 
łamać pasmo zwycięstw bydgoskich 
piłkarzy. 

Polonia Świdnica i Kolejarz Ostrów 
kroczę obecnie u dołu tabeli, Po nie. 
dzielnym meczu rnoże zamienią się te 
zespoły pozycjami, 


GRUPA WSCHODNIA 


W grupie wschodniej Polonia By. 
tom mia szanse pokonać Chełmka, W 
Częstochowie odbędą się. lokalne der. 
by: Włókniarz zmierzy się ze Skrg 
Związkowcem. Faworytem meczu jest 
ta ostatnia drużyna, gdyż Włókniarz 
zdobył dotychczas tylko jeden punkt, 

Związkowiec Przemyśl spotka się x 
Tarnovią, Tutaj należy liczyć się ze 
zwycięstwem leadera tabeli, Tarnovię. 

Stal Lipiny i Kolejarz Przemyśl po 
siadają również po jednym zdobytym 
punkcie, Możliwe, że i tym razem po 
dziełą się punktami, albo zwycięstwo 
użyska drużyna Stali, 

„Lublinianka nia posiada szczęścia. 
w tegorocznych spotkaniach o punkty 
na równi z Widzewem: nie zdobyła 
ona ani jednego punktu. Z teoretycż. 
nych oblitzeń nie wygląda, aby to na 
stąpiło i w nadchodzącą niedzielę, 
W granicach możliwości Lublinianki 


leży jedynie w najlepszym wypadku 


uzyskanie wyniku remisowego. 


$ 


Z całego kraju 


napływają meldunki o czynie 1 Mafowym naszych sportowców 


akowe Ludowych Zespo- 
tów Bportowych woj. szezgcińú. 
skiego podjęli szereg. zobowięzań 
i.Majowych, M, in, ezłonkowie 
ZMP gminy Turze, pow. Pyrzyce, 
zobowiązali się założyć Ludowe Żes 
poły Sportowe we wszystkich gro- 
madąch gminy Turze, prowadzić 
systematyczny trening do. Biegów 
Narodowych, utrzymać w nadeho- 
dzących Biegach Narodowych przo 
dujące miejsce oraz zdobyć po raz 
drugi puchar zarządu wojewódzkie 
go ZSCh. 


Przez podjęcie zobowięzań 1-Ma 
jowych -—— czytamy w rezolucji — 
pragniermy podnieść tężyznę fizycz 
ną młodzieży wiejskiej, 

Młodzież zrzeszonz w LZS w 
Stawie, pow. Myślibórz, uczci Mię- 
dzynarodowe Święty klasy robot- 

- miezej przygotowaniem boisk spor- 
towych: do rozgrywek © Puchar 
Polski, przeprowadzeniem “systema- 
tycznego treningu do Biegów Na- 
radowych oraz założeniem nowego 
Ludowego Zaespoła Sportowego, 


„My, członkowie LZS w- Przesę- 
inis, pow. Szezecin —— bremi rezo 
lucja — wyremontujemy do 1 Ma- 
ja boisko piłki nożnej i siatkówki 
oraz powięksżymy liczbę członków 
LZS 2.36 do 50.“ 
* 4 + 

yy minis Strzelno miltdzież, zrze 

szona w Ludowych  Zespołach 
Sportowych i ZMP, wśród wielu 
zobowiązań 1-Majowych uehwaliła 
odbudować _ Ośrodek: żeglarski 
GEKF w Cotniewie i w dniu 28 


czerwca br, w Święto Morza, gdz 


dać do użytku. 


Również młodzież akademiekn 
Politechniki. Gdańskiej,  rrzeszona 
w AZS, uchwaliła m. in. wezwać 


do współzawodnictwa młodzież in- 
nych nezelni, o jak najliczniejszy 
udział w Biega Narodowym w dniu 
7 maja br, w turnieju o Puchar 
Polski oraz w turnieju siatkówki, 
organizowanym z okazji Tygodnia 
AZS, 

Zarząd uczelniany i zarząd AZS 
przy Politechnice Gdańskiej zobo. 
wiązały się, jako: Czyn 1-Majowe, 
przygotować do dnia 23 bm, 4 bo: 
iska do siatkówki i jadno do ko. 
szykówki. 

>» % 3 
2> zobowigzaniami produkcyjny 
mi zakładów pracy, okazji 
Święta 1 Maja, Sportowy radom. 


5. Dikowski 


Koniec „S 


Przez jakiś czas zdawało się 


8) 


ago-Maru" 


nam że „SagorMaru" i „Śmiały* 


stoją na miejscu. następnie odległość między, nimi nieco się po- 


większyła. Powoli, lecz z 
od kutra. 


wielkim wysiłkiem szkuna oderwała się 


— Jeszcze dwa obroty... jeszcze... — szepnął Kołoskew. starając 


się mie patrzeć na „Sago-Maru*. 


— Rozkaz... dwa obroty, — odpowiedziało echo na dole. 


Już niewiele brakowało. 


Być może rzeczywiście tylko kilku 


obrotów śruby, Lecz ominęliśmy przylądek, osłaniający wodę przed 
wiatrem, nadbiegła fala i od razu zmniejszyła naszą szybkość 
Po dwudziestu minutach szkuna była już poza granicami trzy” 


milowej strefy. 


Sindo, pomachawszy nam ręką, rzucił do wody 


duży szklany popławek w siatce ze sznurka. 


— Dalej! — powiedział Kołoskow. 


płynęliśmy obok szklanej kuli. 
Pogoda się zepsuła. 


Nie zatrzymując się, prze” 


Wiatr z całej siły dał w mostek kapitański. 


„Śmiały* zaczął się kołysać i nabierać burtami wodę. Można było 


od razu skręcić nieco w lewo i 


znależć schronienie przy brzegu. 


Myśmy jednakże w dalszym ciągu ścigali szkunę. Kołoskow był 
uparty i zawsze wierzył w ostateczny sukces, 


Rzucało nas na wszystkie strony. 


od uderzeń, woda nie nadążała 
płynęła po pokładzie. Od czasu 


Kadłub „Śmiałego” huczał 
wylewać się za burtę i z sykiem 
do czasu, kiedy rufę podnosiło do 


góry, słychać było, jak obnażona śruba rozpruwa powietrze. 


Wreszcie fala wybiła szybę z luku i woda zaczęła przenikać do 


maszynowni. 


Byliśmy zmęczeni i mokrzy. 


Kucharz próbował 


ugotować obiad, ale ronde] wyrwało z fajerki i prymus zachłysnął 


się barszczem. 


Na Kosicyna aż strach było patrzeć, Twarz miał prawie zieloną, 
jak ozimina, obydwie ręce zanurzył w zwoju liny konopnej i zam- 
knał oczy, żeby nie widzieć wody. 

Kazałem Kosicynowi. by zeszedł do kajuty i położył się na łóżko. 
Krzyknął: „Rozkaz!“ i przylgnął jeszcze bardziej do pokładu. 
— Dajcie mu spokój, — powiedział głośno Kołoskow, — znam 


ludzi z nad Wołgi. 


Ich woda nie rozmoczy, 


Podziałało to na Kosicyna jak szklanka gorącej kawy. Wstał 
i usiłował nawet przejść się po pokładzie. 

Wkrótce ujrzeliśmy wyspę Szymuszu — śnieżnogranatową w 
cieniu, szkarłatną w miejscach oświetlonych słońcem. Niski ka- 


dłub szkuny znikł nam z oczu: 
wrotem. 


Skręciliśmy i popłynęliśmy z po- 


W drodze ku przylądkowi Burunnemtu, dowódca kazał podnieść 
popławsk. Między szkłem a siatką sznurkową leżała kartka za- 


winięta w ceratę. 


Rozmokła nieco, jednakże można było ją prze 


czytać, gdyż była napisana czytelnie rosyjskimi drukowanymi li- 


terami. 
„Dzień dobry! 
dzisiaj dużo zużyli paliwa“, 


Czy chcecie butelkę paliwa? 


Na pewno wy- 


Kołoskow starannie rozprostował kartkę i schował do kieszeni 


marynarki, 


—A co? — powiedział z przebiegłym uśmieszkiemm, — być może, 


że naprawde -weźmiemy.. razem ze szkuna... 


=41-16127 


sty związkowych klubów sporto- 
wych: Spójni, Kolejarza, Budowla- 
nych oraz koło sportowe przy za- 
kładach wyrobów metalowych Nr 
1 — postanowili uporządkować zde 
wastowany przez Niemców stadion 


przy dawnych koszarach, 
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ŁKS Włókniarz 

o 6 ł 65. 

à . 
zwyciężył 2:1. 
Tedyną piłkarską imprezą w- Lo- 
dzi był wczoraj mecz piłkarski, 

rozegrany pomiędzy ligowymi zespoła- 
| «a Kólejarzem z 
(Forunia, Goście grają obeenie w dru 
giej lidze w grupie zacho » 
duiej, 8 większość ich za- 
wpdników graja w bar. 
wach dawnego Pomorza» 
pingit 
Metz- wezorujszy wy Łodzi 
i nie wzbudził większego” za 
interesowąnia,  Pubkhczno- 
pogo ©! na stadionie ŁKS Włók 
00) niarza zebrało się bardzo 
mało, Spotkanie wygrali gospodarze 
2:1 (2:0). Bramki zdobyli Gwożdziń- 
ski i Hogendorf, 


Skąpski i Kowalski 
zwyciężają w biegu na przełaj 


H (boisku ŁKS Włókniarza odbył 
a się wczoraj bieg na przełaj, w 
konkurencji juniorów i sęniorów. W 
konkurencji juniorów na dystansie 
o 2 km. zwyciężył Skąpsii (ŁKS 
Włókniarz) w czasie 9:31,2 przed Ja- 
sińskim (Zw. —Zryw) i Gorzechow 
skim (Stal Płock). 


W biegn dla seniorów na dystansie 
5 km, zwyciężył Kowalski (Unia) — 
15:52,2 przed Jasiniakiem. (Boruta) 4 
Szewczykiem (Stal Łódź), | 


Łódzka kl. A 


Włókniarz (Pabianice) 
» zwyciężył 9:0 


W Pabianicach, w meczu o mistrza 
stwo klasy A tutejszy Włókniarz: po 


a 


s 


konat wezoraj piotrkowską  Concordię r 


į w bardzo wysokim stosunku 9:0 /(6:0). 


Nasz konkurs! 


Dziś zamieszczamy siódmy 


rysunek konkursowy. Należy go 


wyciąć, wypełnić starannie i zachować. Dwanaście kolejnych ry* 
sunków naszego konkursu — wypełnionych czytelnie — należy o- 
desłać do dnia 28 kwietnia b. r. do Redakcji „Głosu Robotniczego”, 
Łódź, Piotrkowska 86, III piętro. 


Każdy z naszych dwunastu rysunków oznacza kraj, w którym | 


rozpiera się i panoszy następca Hitlera — żarłoczny Mr. Dollar. 
2 wiec uwaga! Powtarzamy! Należy odgadnąć nazwę danego 
raju! $ 


Wypisać czytelnie na załączonym kuponie! 


Dwanaście kuponów należy odesłać w jednej kopercie do Re 
dakcji „Głosu“! d 


__ Dla domyślnych Czytelników Redakcja „Głosu” przeznaczá: 
aparat radiowy marki „Tesla“ 

3 wieczne pióra 

szereg cennych książek 


oraz moc nagród — niespodzianek 


Nagrody zostaną rozlosowane pomiędzy Czytelników, którzy 
nadeślą trafne rozwiązania, . 

Za oryginalne rozwiązania graficzne i tekstowe — specjalne 
nagrody. d Y 


W jakim kraju przebywa 


przedstawiony na poniższym rysunku 


Mr. Dollar? 


kupon 


Nr 7 


Mr. Dollar przebywa W m PRA 


Imię i nazwisko Czytelnika mm mim 
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